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llostrzezenia 


Ciepłomierz R. Barometr. | 


„meteo rologiczne w Warszawie. 


Wiatr, Stan Nieba. 
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OBWIESZCZENIA RZĄDOWE. 
Kommissya Rządowa Sprawiedliwości, 
Ogłasza iż Xiąże Namiestnik Króleski po- 

$tanowieniem ż dnia 13 b. m. poczynione 

przez. niegdy Pawła Paprockiego, Dziedzica 

Dóbr Więcławic w Wdztwie Płockićm , te- 

stamentem w dniu 14 Maia 1821 r, w for- 

mie taiemnóy sporządzonym, a w dniu 15 

Czerwca tegoż roku urzędownie ogłoszo- 

nym , zapisy, a mianowicie ; 

1. Złotych Polskich 3,000 lub tyle ile po- 
trzeba wymagać będzie na obmurowanie 
Cmentarza przy Kościele w Sobówie. 

2. Złotych Polskich 3,000 na przyozdobie- 
nie Kościoła w $obowie. 

3. Fundusz bez wymienienia ilości , na wy- 
stawienie Figury w Myśliborzycach. 

4. Złotych Polskich 1,000 na wystawienie 
Kościoła w Tłuchowie. 

5, Złotych Polskich- 2,000 na wieczysty fun- 
idusż Kościoła w Sobowie. 

W myćl Artykułu gro Kodexu Cywilne- 
g0, z zachowaniem praw osób trzecich po- 
"twierdzić raczył. -. 
w Warszawie dnia 24 Lipca 1824 r, 
Minister Prezyduiacy M... Badeni. 
Za Sekretarza Jeneralnego K. Hoffman. 


(Kommissya Rządowa Sprawiedliwości. 


Ogłasza , i2 Xiaże: Namiestnik Króleski po- 
Stanówieniem z dnia'13 b, m. poczynione 
Przez niegdy Jana Grotkowskiego, posiada- 
„czą zastawnego Dóbr Linne w Woiewództwie 
Płockićm testamentem ż dnia 18 Marca 1823 
T, Pobożne zapisy, a mianowicie: 
4.,Dla Klasztoru XX. Bernardynów w Ską- 
". Pem ZŁ Pol. 6,000. i 
a. Dla Kościoła w Sadłowie Zlpol. 1,000. 

* Dla Kościoła w Hukomiu Zlpol. 1,000. 
4: Dla Kościoła w Borkowie Kościelnem Zł: 

Pot. 1,1380. z 

myśl Artykułu 910 Kodexu Cywilne- 
8% Zuachowaniem praw osób trzecich po- 
twierdzić raczył. 

W Warszawie dnia 24 Lipca 1824 r- 

(Podpisy iak wyżey. ) 


Kommissya JFoiewództwa Mazowieckiego. 


t Gdy JP. Marcin Popławski, były Dzier- 
żawca folwarku Custodyi Vicariatu i grun- 
tów po Dominikańskich w Warce, ani Je- 
Bo Sukcessorowie, pomimo wezwania na 
dniu 2m Października 1,819 Nr. 38806/6544 
pies pisma pubiezne, nieżgłosili się po 
odbiór tak wyroku Delegacyi Administra- 
<yynty, kwotę zł. 546 gr. 14 Onemuż przy- 
pa alącógo, iako i Assekuracyi $karbowćy 
sł e Summę przez Kommissyń Rządową 

ychodów i Skarbu nadesłaney, przeto 


Kommissya Wdzka powtórnie ninieyszóm 
wzywa Interessanta, ażeby po odebranie 
wyroka i Assekuracyi naydalóy w dniach 
40 zgłosił się do Sekcyi Fkonomicznćy 
posiedzenia w Domu pod. Nem. 645 i 646 
przy Ulicy Przeiazd odbywaiącćy , po upły- 
nieniu albowiem bezskutecznie tego termi- 
nu , Assekuracya rzeczona, iako bez właści- 
ciela na korzyść Skarbu obróconą zostanie. 
w Warazawie D. 9 Mca Lipca 1824 r. 
| Radca Stanu Prezes 
w zastępstwie A'ożuchowski. 


za Sekretarza Jeneralnego  Kożnierowski. 


KommissyaW oiewódziwa Mazowieckiego. 

Podaie do publicznóy wiadomości iż w d. 
16 Sierpnia r. b: o godzinie 10 z rana, w 
Biórze Kommissarza Obwodu Warszawskie- 
go odbywać się będzie minus licytacya pa 
reparacyą kościoła w mieście Piasecznie, któ- 
rey koszta Anszlagiem prócz drzewa z-La- 
sów Rzadowych bezpłatnie wydać się ma- 
iącego Złł. 7393 wynoszą, ; 

Każdy zatém chęć podięcia się takowéy 
Entrepryzy maiący, w terminie naznaczo- 
nym zgłosić się zechce do Bióra kommis- 
sarza Obwodu Warszawskiego, za poprze- 
dnićm opatrzenićm się w Vadium 1/4 część 
Summy - Anszlagowćy ' wynoszące , lub po- 
rękę żadnemu powątpiewaniu nientegaiąca , 
gdzie zarazem Anszlag i warunki przey- 
rzeć będzie mógł. 

w Warszawie dnia 22. L'pca 1824 r,, 
(podpisy iak wyźćy.) 
WARSZAWA. 

Dnia 24 Lipca odprawił się popis publi- 
czny Szkoły Wydziałowćy Warszawskićy 
X X, Dominikanów w obecności Członków 
Towarzystwa Elemevtarnego i interessowa- 
néy Publiczności; przy keńcu którego J.W. 
Radca Stanu Dyrektor Jeneralny Wychowa- 
nia, Prezes Towarz. Elem. J. K. Szaniawski 
przemówił w wyrazach nader chlubnych dla 
Nauczycieli i młodzi Szkolnćy, nagrody w 
Książkach niektórym z Celuiących Uczniów 
rozdał, a innych pochwały odczytał. Na- 
grodę otrzymali, — z Klassy I. 

Heinrycht Alexander, May Karol, Pro- 
kulski Piotr, Kwasiborski Kazimierz, Baty- 
chi Józef. 

z Ktassy II. Wawrowski Tomasz, Roma- 
szewski Stanisław , Zimowski Wiktor, Gror- 
ski Alexander. p 

z Klassy III. Wolowski Jan, 

Na Pochwałę zasłużyli — z Klassy I, 

Sołtyński Franciszek, Margasińshi Felix, 
Sowiński Jan , Siemiątkowski Ignacy, Czter- 
nastkiewicz Jan, IM ielądko Leopold , Goa To- 
masz, b i 


z Klassy 1l. Zrochanowski Franciszek , 
Ossahowski Jan, Hints Franciszek; Kamiń- 
ski Adam, Kamiński Ludwik , Prusięcki Bo- 
lesław. 

z Klassy III, 
lenkowskć Julian: 

Po odczytanych: następnie Promocyach u- 
dali się wszyscy do kościoła, gdzie ņa po- 
dziękowanie Panu Bogu odśpiewano TeDe- 
um, i błogosławieństwo cum Sanctissimo Ucz - 


Rzeszotarski Józef, Schwe?= 


niom udzielonćm zostało. 


— Dziekan Wydziaiu Nauk i Sztuk Bię- 
knych Króleskiego Warszawskiego  Uniwer- 
sytetu, w wykonaniu par: 179 Ustaw We- 
wnętrznego Urządzenia tegoż Uniwersytetu, 
podaie do wiadomości, iż po złożonym ca~ 
łokursowym publicznym examinie w dniu 
ro m. in b, osrzymali stopień Magistrów 
Nauk i sztuk pieknych: A 
JJPP. Alexy Neńdzyński— 'Tadeusz Szcze- 
pański= Bonawentura Bruck, 
w Warszawie d. 28 Lipca 1824. 
Felix Bentkowski. 
J, Tracinski zS: J. 
— Dziekan Wydziału: Filozoficznego Kró- 
leskiego Warszawskiego Uniwersytetu , wwy- 
konaniu par. 179. Ustaw wewnętrznego ù- 
rządzenia tegoż Uniwersytetu , podaie do 
wiadomości , iż po złożonym całokursowym 
publicznym examinie w dniach 12, 13.i 
14. b.m. i roku, otrzymali stopień Magi- 
strów Filozofii: JIVP. Pawel Kaczyński, — 
Julian Połański. — Wincenty Sumiński, — 
Felix Wądołowski, — Karol Piotrowski. 
Józef Pińko. — Adam Łakomski. — Jgna- 
cy Szumowski. — : 
w Warszawie dnia 28. Lipca 1824. r. 
` J. K. Skrodzkt, 
J. Trzemski , za S.J, 


= m 


— W dniu a3m. Sierpnia r. b. o godzinie 
11 przed południem , odbędzie się w Biórże 
Kommissyi Rządowćy Spraw Wewnęirznych 
i Policyt, Licytacya Publiczna na wydżier- 
Żawienie dwóch Officyn ze Staynią przyO- 
grodzie Saskim w Warszawie, poczynając ed 
summy 3360 Zllp: rocznie. — Przysiępuia- 
cy do licytacyi złoży Vadium wyrównywa- 
iące czwartićy Części tćy kwoty. — Q ii- 
nych warunkach przekonać się można bli- 
żży w Sekretaryacie Jeneralnym Konimissyi 
Rządowóy Spraw Wewnętrznych i Policyi, 
Zabudowanie zaś w szczegółach żądaiącym 
Ogrodnik w każdym czasie okaże. . 
— W ciągnieniu 576 Loteryi lczbowey Król. 
Polskiego odbytećm w dniu wczorayszym wy» 
ciagnięte zostały numera w następuiącym 
i porządku: - 43. 6. 11. 20, 36, 


* DoNiasizNiE.— Wyszło z druku nowe Dzie- 
ło: Słedzenie początku narodów Słowiańskich, 
z ryciną, przez W. Surowieckiego. Cena 
Złłp. 5. Znayduie się do sprzedania w księ- 
garni Z. Szteblera w Domu Towarzystwa K. 
W. P. Nauk. 


z KIELC a6 Czerwca. 


Popis publiczny Szkoły Akademiczno Gór- 
niczóy z porządku od Jéy założenia odbył 
się osmy na dniu 18 b. m. od godziny 8 
zrana i trwał do godziny 1 po południu, 
zaś ed godziny 3 po południu rozpoczęty, 
trwał do godziny 7 wieczornćy, ato w o- 
becności zgromadzonćy publiczności, pod 
przewodnictwem Dyrektora Jeneralnego tóyże 
Szkoły. 

Uczniowie podzieleni na 3 klassy, to iest: 

1:) Na przechodzących przez próbę czyli 
tak zwanych Admissów. 

2.) Oczekuiących na stopień Akademistów, 
czyli tak zwanych Expectantów. 

3.) Na Akademistów czyli ukończaiących 
w przedsięwziętym zawodzie kurs teorotyczny. 

Popis zaczął się zrana od Minirałozna- 
wstwa czyli Orictognosić, następnie z Fizyki, 
Chemii i Matematyki wyższćy z zastósowa- 
niem do Górnictwa— po południu rozpoczął 
się od ziemioznawstwą czyli Geognosii, na- 
stępnie z probierstwa czyli Docymazyi, 
matematyki czystćy, sztuki Górniczćy, ma- 
tematyki zastósowanćy , Hutnictwa , maszy- 
neryi , i Inżynieryi Górniczóy, z których 
przedmiotów , każdy Uczeń wskazane ma- 
iac materye, takowe wypracował i przed 
Examinem złożył. 

Po odbytym Examinie Uczniowie celu- 
iący dobremi obyczaiami i pilnością w 
naukach otrzymali publiczne nagrody w 
Książkach do przedmiotów nauk powyżćy 
wymienionych naypotrzebnieyszych, iakoto: 
a zKlassy pierwszćy czyli Admissów Kazi- 

mierz Kossowski, Antoni J/nicki i Henryk 

Wielowieyski. 

b z Klassy drugiéy czyli E.zpectantów Kasper 
Walewski, Jan Dabski. 

e zKlassy trzecićy czyli „Akademistów albo 
kończących Teorya: Felix Sadylski, Jan 
Strahler i Roman Polini. Zasłużyli na 
publiczną pochwałę. 

z Klassy pierwszćy. 

August Hirsch, Józef Pokrzywnicki, Xa- 
wery Franciszek Praus, Tomasz Szweyko- 
wski, Józef Kotowski, Antoni Czapierzyński, 
Felix Woytaszewski. 

z Klassy Akademistów- 

Karol Fritsche, Wacław Borowski. 

Postąpili do klassy Expectantów ; 

August Hirsch, Kazimierz Kossowski, Anto- 
ni J/nicki, Henryk Wielowieyski, Franci- 
szek Xawery Praus, Tomasz Szweykowski, 
Jóref Kotowski, Felix Woytaszewski i An- 
toni Czapierzyński, 

do klassy Akademistów: « 

Kasper Walewski, Jan Dąbski i Alexander 
Niewiarowski, — 

Przeznaczeni zostali na dwuletnią pra- 
ktykę po ukończeniu Teoryi : 

Jan Strahler, Felix Sadyłski, Karol Fri- 
tsche i Łukasz Friedrich. 

W końcu Uczniowie wezwani do usilnćy 
pilności , moralnego i z prawami zgodne- 
go postępowania, odebrali Instrukcye do 
udania się na praktykę do końca mca Wrze- 
énia r. b. w różne dozorstwa Górniczo Hu- 
tnicze, z któréy za powrotem, owoce z od- 
niesioney Korzyści złożyć są obowiązani. 

z PETERSBURGA 3o Czerw. (1al.ipca) 

Rada dozoruiąca zakłady kredytowe, 
zebrała się d. 21 b. m.; Jenerał Poru- 
cznik Kankryn , Minister przychodów i 
skarbu, zagaił naradę następuiącą mo- 
wą; 


żań — 


— 


częcią sessyi rady przełożonćy nad za- 
kładami kredytowemi, maiąc się zaiąć 
przeyrzeniem rachunków. R. 1823, monie- 
mam, iż iest moim obowiązkiem, wy- 
nurzyć WPanom wdzięczność, za po- 


moc iaką raczyliście dać Ministerstwu 
przychodów, w iego działaniach skar- 


bowych, w ciągu ostatniego roku. 


„Zobaczycie WPanowie z rachunku 
zdanego przez kommissyą umarzaiącą, iż 
wszelkie wypłaty długu publicznego, do- 
konane zostały z naywiększą dokładno- 
ścią. Działania innych zakładów kre- 
dytowych, były również zgodne z ich 
urządzeniami, i miały zawsze na celu 
utrzymywanie naszego kredytu. Smiem 
sobie pochlebiać , iż Ministerstwo skar- 
bu wraz z niemi do tegoż celu dążyło, 
zachowuiąc wszelką skrupulatność w wy- 
płatach do skarbowości należących , iu- 
mikaiąc użycia zasiłków, zjednanych za- 
granicą, dla dopełnienia przychodów kra- 
iowych. „ 

„W przeciągu czasu upłynionego po 
ostatnim zdaniu sprawy, użyto wielkich 
środków, i ważne wypadki zaszły w po- 
siadłościach kredytu publicznego. * 

»Powinienem naprzód wspomnieć „o 
postanowieniu rady kredytowćy, potwier- 
dzonćm przez N. PANA, względem przy- 
stąpienia do spalenia naszych assygna- 
tów, i użycia summ tym celem prze- 
znaczonych , na umorzenie długu publi- 
cznego , końcem nadania przez to na- 
szemu kredytowi nowćy rękoymi. Za- 
stanawiaiąc się nad tym ważnym środ- 
kiem, samiście WPanowie uznali ko- 
nieczną iego potrzebę, gdyż doświad- 
czenie okazało, iż nagłe zniżenie ceny 
assygnalów, nie byłoby tym razem spro- 
wadarło skutków, iakichby się spodzie- 
wać należało; przyspieszaiąc bowiem za 
nadto bieg podobnych działań, naraża 
się nie raz na niebespieczeństwo sprze- 
ciwienia się samćy zasadzie. Wreszcie 
czas wskaże nam dogodną porę , w którćy 
będzie można zacząć na aowo wstrzy- 
mywać obieg części papierowych pie- 
niędzy. * 

«Oprócz tego, Mości Panowie, zasta- 
nowmy się ieszcze nad ważną okoli- 
cznością, która zwróciła na siebie uwagę 
tych wszystkich, co maią na baczności 
poruszenia kredytu publicznego w Eu- 
ropie; chcę tu mówić o działaniach kre- 
dytowych , przedsięwziętych w innych 
kraiach , o działaniach , które podniosły 
cenę papierów skarbowych, mad nasze 
spodziewanie; lecz ponieważ te działa- 
nia nie zostały wykonanemi, byłoby zby: 
teczną rzeczą, wykazywać tutay wpływ, 
iakiby mieć mogły na nasze papiery 
skarbowe tudzież na interessa banku na- 
szego, przez Ścisły związek iaki zacho- 
dzi pomiędzy wszystkiemi częściami sta- 
nowiącemi powszechny kredyt w Euro- 
pie. * 

«Publiczność iuż się dowiedziała, że 
bank pożyczkowy, przystąpi wkrótce do 
nowych pożyczek na nowćy zasadzie. 
Srodek ten, będący wypadkiem narad 
kommissyi kredytowóy wr. 1622, oraz 
postanowień Rady Państwa, wskazany 
został potrzebą dania popędu wielkim 
kapitałom, leżącym bezczynnie w ban- 
kach, ożywienia postępów przemysła, i 


4 Mości Panowie |! W chwili rozpo- | wsparcia przytóm posiadaczów własno- 


ści nieruchomych , w czasie, gdzie han, 
del wewnętrzny pod nieiakim wzgledem, 
oraz handel zagraniczny znacznych prze- 
szkód doznaią. Zdaie się oprócz tego; 
iż te pożyczki powinny mieć wpływ po- 
myślny. na kredyt prywatnych osób w 0- 
brębach Cesarstwa oraz na ożywienie 0- 
biegu pieniędzy, który doznaie wido- 
cznego wstrzymania =w kilku prowin- 
cyach; wpływ ten działać będzie oraz 
korzystnie na kredyt publiczny. 
(Dokończenie w przyszłym Nrze.) 
z DREZNA 15. Lipca. 

Dziennik E/by z dnia ro b. m. uwiado- 
mia że w konferencyi tu odbytćy dnia 30 
z. m. o któréy pisma publiczne doniosły, ue 
tworzona iuż ostatecznie została kompania 
Elbo-Amerykańska ; ma ona rozpocząć dzia- 
lania swoie skoro subskrypcya dotąd 60,000 
talerów wynosząca pomnoży się do 150,000» 
Statuta téy kompanii maia ulegać potwier= 
dzeniu władzy kraiowćy ; na tóy konferen= 
cyi był przytomnym członek króleskićy de- 
putacyi handlowéy, albowiem i Król JMĆ. 
chce przyłożyć się do pomnożenia funduszów 
tego zakładu. 


; z BERLINA 22 Lipca, 


— Hrabia Ælopeus Cesarsko-Rossyyski Rad- 
ca tayny, rzeczywisty Szambelan, Nadzwy* 
czayny Poseł i Minister Pełnomocny przy 
tuteyszym dworze , wyiechał z tad do Karls- 
bad, 

— Jego Króleska Mość raczył potwierdzić 
nominacyą Apostolskiego Wikaryusza Józe- 
fa Hommer z Ehrenbreitsteiu , na Biskup- 
stwo 'Trewirskie. Nadesłane z Rzymu dla 
wspomnionego Biskupa kanoniczne zatwier= 
dzenia przyięte zostały z zwykłą formal- 
nością, 

z FRANKFURTU 16. Lipca. 


— Wszystkie nasze gazety onegday= 
sze i wczoraysze zawierały dosyć obszer* 
ny artykuł z Moguncyi zd. 13 b. m. 
podług którego Hrabia Münster był u- 
poważnionym do ułożenia sie z Xciem 
Metternichem o posłanie woyska Hano- 
werskiego do Portugalii, przez co An- 
gliia miała się przyłożyć do utrzymania 
zasad Świętego przymierza, i które to 
układy związkowi niemieckiemu przed* 
stawione bydź miały. — Dziś iednakże 
wszystkie te gazety zmuszone były 0- 
świadczyć „iż cały ten artykuł iest fat- 
szywy i uroiony. * 

— Gdy dnia 3 b. m. Xiąże Metternich pły” 
nął z Johanisberg do Koblenz , zawiadow” 
ca Statków przewozowych korzystał z chwi* 

li i zwrócił uwagę Xięcia na znakomity ta* 
lent iednego młodego ucznia nazwiskiem 
Knapp 2 Koblenz, którego roboty widok oko- 
licy nadreńskićy zawieszony był w Jzbia 
statku przewozowego. Polecenie to skutko* 
wało natychiniast; wspaniały Xiąże kazał 
zaraz po swoim powrocie do Johaanisberg 
wezwać do siebie młodego rodaka, zaopa* 
trzył go w to co mu było naypotrzebnieysże 
i kazał mu' potóm udać się do Wiednia. Tam 
ma dwa lata poświęcać się naukom a p°“ 
tém Rzym zwiedzić. 


z BRUXELLI 15 Lipca. 


Liczba osób , które w naszym kraiu otrzy” 
muią wsparcie, wynosi 633,174; % tye 
239,973 opędza większą połowę potrzeb 
swoich , 124.373 połowę , a 268,828 mniey* 
szą połowę. 

— Król Jmć mianował P. Karel Serrus 
z Ostendy Referendarza rady stanu , sekre- 
tarzem poselstwa przy stolicy Apostolskićy 
i przy dworze Toskańskim. 
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z LONDYNU 18 Lipca, wdaniu się Ś. Przymierza, zjawienie się 
W śród wielkich stósunków handlo- | kilku statków woiennych francuzkich 
wych między nami a Południową Ame- krążących w odnodze Mexykańskićy pod 


ryką, dzienniki owych kraiów niedo- 
statecznie obiaśniaią czytelników swoich 
O prawdziwytm stanie tych okolic rozle- 
głych, bądź co do stósunku rządów 
przemiiaiących, tamże koleyno zapro- 
wadzanych, bądź co do działań woien- 
nych. 

Oto są obiaśnienia które nam podali 
Mexykanie którzy wypłynęli z Vera-Cruz 
dnia 2 Maia r. b. Zamilczymy ich na- 
zwiska: lecz ich doniesienie zasługuie 
na tém większą wiarę, Że w istocie po- 
Święcili się zupełnie sprawie niepod- 
ległości. 

Uwolnieni od woyskowego iarzma I- 
turbidego, nieszczęśhwi Mexykanie po- 
chlebiali sobie że używać będą pomyśl- 
nieyszćy przyszłości; zasadzali nadzieię 
śwoię na Kongressie, lecz sami członko- 
wie tego ciała politycznego -spuszczali 
się na słabość i łatwowierność rządzo- 
nych, równie iak i na nieograniczoną 
władzę która im była powierzona. Wy- 
cieńczenie dotykaiące wszystkie prowin- 
cye, a szczególnićy Mexyk, pozostawia- 
ło tak mało źródeł pieniężnych dla nastę- 
Pców Iturbidego,że pierwszym czynem,do 
którego udać się byli przymuszeni, była 
Pożyczka 6,000,000 pjastrów, która z po- 
wodu uiechęci na prowincyi, przypadła 


pozorem bronienia w nićy handlu swo- 
iego narodu, nakoniec ociąganie się rzą- 
du W. Brytanii w uznaniu tych nibyto 
wolnych RPlitych, wszystkie te okoli- 
czności połączone, powiększyły obawy 
Kongressu i zagorzelców, a ożywiły na- 
dzieię mieszkańców dobrze myślących. 
Można więc, bez obawy przesady, po- 
równać położenie Mexyku do stanu Hisz- 
panii w 1823 r.; a ponieważ bunto- 
wnicy niemaią Żadnego sposobu do o- 
parcia się potędze cudzoziemskićy, nie- 
podpada naymnieyszćy wątpliwości, że 
ifaysłabsze usiłowania podięte przez mo 
carstwa stałego lądu będą dostateczne do 
przywrócenia pokoiu, porządku i spo- 
koyności w naycelnieyszych prowineyach 
tego rozległego państwa, któremu te- 
raz zagraża zupełae zniszczenie. 

t New Times.) 

— Można to uważać za skalę obiegu 
pieniędzy w Anglii, że bank angielski, 
za złożeniem papierów skarbowych po- 
życza + ich wartości podług kursu, na 
4 od sta; lecz te pieniądze niemogą 
bydź mnićy iak na miesiąc a dłużćy nad 
półroku pożyczane i to nie w mniey- 
szych ratach iak przynaymnićy w ilości 
5,000 F. S. (210,000 złp.) 

— Zwłoki Królowóy wysp Sandwich, 
po odbytych obrzędach chrześciańskich 


W nayznacznieyszćy części na stolicę. 
Zaciągnięto ią w miesiącu Październiku 
r. z, — Użycie téy summy było równie 
gorszące iak użycie pożyczek zaciągnio- 
nych przez Kortezów hiszpańskich. Nay- 
Pierwsze potrzeby, jako to: wypłata żot- 
du i ubranie woyska były zaniedbane; 
ĉo łącznie z roziątrzeniem sprawionćm 


pomieszanych ze zwyczaiem tychże wysp, 
zostały w wielkićy paradzie wystawione 
na widok publiczny, a potćm w trumnie 
ołowianćy zakitowane dla przewiezienia 
ich do oyczyzny. Król i Królowa prze- 
szlı iuż dawno do wiary chrześciań- 
skićy; Król zachowuie się wtym przy» 


Przez samę pożyczkę, było powodem 
buntu Jenerała Lobato, buntu, któryby 
rządził był naysmutnieysze skutki, gdy- 
y kompania angielska niezasilifa była 
skarb milionem piastrów. 

Trudno byłoby wystawić sobie nieład 
Panuiący we wszystkich gałęziach admi- 
stracyi , a brak w skarbie iest tak wiel- 
ki iż zamyślano iuż wysłać Kommissa- 
Tzy do Londynu dla zaciągnięcia dru- 
Sićy pożyczki. Wszystkie źródła rządu 

yły tylko w prowincyach; Mexico la 
Puebla , Bazaca, Cruz, Valladolid i po 
lewéy stronie Rio- Grande aż do Guada- 
raja, 

Trzy oddzielne stronnictwa - walczą 
2 sobą wtéy chwili o naywyższą władzę 

€xyku: 1.) Kongress narodowym na- 
žwany, który usiłuie rzucać zasady u- 
Tządzeń liberalnych , i poiednać spra- 
Wy i niesnaski przez fałszywe teorye, 
€l republikanie zagorzali, zawsze chci- 
m odmian, proskrypcyy i nieładu, na- 

oniec 3.) roialiści wzdychaiący tylko 
9 tćy niezmienności która stanowiła 
niegdyś bogactwo i szczęście tych oko- 
ań lecz przez royalistów, nienależy ro- 
nA tylko Europeyczyków osiadłych 
Raj skiego CZASU , ale bawet 
Nine, zał ę kraiowców , którzy, uci- 
Aj zierstwem rozmaitego rodzaiu, 
pania, trwałość stanu rzeczy tak 
dziewając: ei, i ięczą w milczeniu spo- 
się odzyskać w krótce swóie 
Zdarzenia zaszłe na półwyspie, 


mieysce. 
wieści 
teści które tam rozsiano o bliskićm 


spy Chiloe pod osobistćm dowództwem 
Jenerała Freire naczelnego Dyrektora. 


padku z godnością i czuciem. Monar- 
cha nasz każe się codziennie przez Do- 


Króla; P. Canniog odwiedził go ubole- 
waiąc nad iego stratą; przyiął go Król 
pomimo że mu lekarze to odradzali. 

P. S. Król wysp Sandwich uległ także 
chorobie, i Bulletin Lekarzy Królew: 
Tierney, Holland i Ley donosi iż w dniu 
14 b. m. zszedł z tego Świata. — Zna- 
czną teraz ilość portretów rytych na 
kamieniu tak Króla iako i Królowćy 
przeszlą stąd do Owaihi. 

— Odebraliśmy z Fort William zaszłe 
na dniu 5 Marca oświadczenie woyny 
Rządu naszego w lndyach przeciw po- 
tężnemu Państwu Birmanskiemu. ( Pó- 
źnićy nastąpi obszernieysza wiadomość 
o tém ważnćm zdarzeniu). Podług o- 
stataich doniesień utracili iuż Birmanie 
4 do 500 ludzi przez napadnięcie na- 
szych na palisady (Stockade) w Daood- 
putte i chcieli się udać w ucieczce do 
Munnispore. Kapitanowie Góralów złą- 
czyli się z nami. Podpułkownik Jnnes 
przybył dnia 27 Marca do Juttraspore, 
dla obięcia dowództwa nad woyskićm, 
i dla ścigania nieprzyiaciół. 

— Wiadomości odebrane z Valparaiso 
z dnia 2 Marca przez Rio , głoszą że wy- 
prawa chiliyska złożona z 2,500 ludzi 
wypłynęfa z Conception na zdobycie wy- 


— Przybył tu Xiąże Esterhazy: 


| wniéy Króle: Hiszpański Poseł przy Pot< 

cie Ottomańskićy, został mianowany Pos 
słem przy Dworze naszym, i przybył 
tu nad spodziewanie członków tuteyszego 
poselstwa. Był on iuż mianowany po- 
słem przy Dworze Petersburskim i 
przedsięwziął iuż tam był wtym celu 
swą podróż , lecz skoro odebrał wiado+ 
mość o tćy swćy nowćy nominacyi, u- 
dał się tu natychmiast przez Francyą. 


z PARYŻA 17 Lipca. 

Poseł Ottomański przy dworze Wiel- 
kićy Brytanii Said Ombach wyiechał ztąd 
do Londynu. 

— Intendent woyskowy Sicard ogło- 
sił że wkrótce wyda obronę postępowaa 
nia swego podczas ostatnićy wyprawy 
! hiszpańskićy. 

— Codziennie tłum wielki zbiera się 
na popis publiczny głucho - niemych. 
Wszyscy chcieliby zapytywać się cel- 
nieyszych uczniów Pana Paulmier Przy- 
taczamy tu iednę odpowiedź którą po- 
chwyeiliśmy ną ostatnićm posiedzeniu. 
Możnaby sądzić iż wyszła z ust człowie= 
ka obeznanego ze światem. Pytanie by- 
ło iaka iest różnica pomiędzy piękną a 
przyiemną kobietą, «Kobieta piękna 
ma powab silny który wzbudza w nas 
uwielbienie; kobieta zaś przyjemna po 


|doba się nam, zachwyca nas swoią po= 


stacią i uymuiącćm postępowaniem ; ko- 
bieta piękna iest nią wiednym tylka 
sposobie, kobieta zaś przyiemna oka= 
zuie się taką w tysiącznych postaciach.» 

(Dr. bl\ 

— Biskup  Hermopolitański , 

ki mistrz Uniwersytetu, nakazał aby u- 
czniom kollegtów paryzkich dawano za 
nagrodę na ges reya popisie pewną 
liczbę exemplarzy Wirgiliusza i Tacyta 
składaiących część Zbioru autorów ła- 


wiel- 


ktora , Halford dowiadywać o zdrowiu |cirńskich przez professorów akademii pa- 


ryzkićy, który wydaią xięgarze: Karel 
Gosselin i Pan Delaunay. To piękne 
przedsięwzięcie z wielu miar na ten 
wzgląd zasłużyło. 

— Przy odieździe Iturbidego zrobiona 

tu Calembourg w ięzyku łacińskim wo» 
taiąc J Turbide | ( ldź, duchu niespo= 
koyny). 
„— Minister pełnomocny Pruski przy 
dworze Francuzkim Baron Werther, przy= 
hyf tutay 6 b. m. stanął w wielkim ho- 
tela Xiążąt, przy ulicy Richelieu poło= 
żonym. 

— Przy rozbieraniu dzwonicy nowego 
Kościoła w Saint-Germain en Laye, któ- 
re sie wykonywa pod dozorem Panów 
Malpiece i Moutier, architektów, odkry= 
to w zakątku starćy kaplicy, trzy pusz- 
ki ołowiane; naiednćy ztychże znay- 
duie się następuiący napis: «Tu znaydu- 
cie się cząstka ciała i części szlachetniey- 
«szych wysokiego, potężnego, i wspa- 
aniałego Xięcia Jakóba Stuart, drugiego 
«tegoż imienia, Króla Wielkićy Bryta- 
«nii, urodzonego 23 Października 1633, 
«zmarłego we Francyi, w Saint-Germain- 
«en-Laye 16 Września 1701 roku» Pre- 
zydent uwiadomiony o tém odkryciu, 
udał się na mieysce, i w przytomności 
Rządzcy Zamka, proboszcza parafii i 
kilku innych członków rady municy pal- 
nćy przystąpił do przeprowadzenia tych 


— Dr. Franc: Zea- Bermudez, da- drogich sczątków, które zostały złożone 


pod wielkim ołtarzem Kościoła parafial- 
nego. Szukano natychmiast w księgach 
złożonych w Archiwum municypałuości, 
i znaleziono pòd d. 16 Września 1701 
akta które potwierdzaią zeyście Xcia, i 
które okazuią jź iego wnętrzności i iego 
mózg zostały złożone w Kościele w 
Saint-Germain. 

Jest rzeczą pewna, iż wiednćy z po- 
zostałych dwóch pąszek są zwłoki Xię- 
żniczki Angielskićy Maryi Ludwiki cór- 
ki Króla Jakóba Il. która umarła 
Saint-Germain 17 Kwietnia 1712 roku. 


Zapewniaią iż kilku dostoynych Anglików 


w 


przedsięwzięfo kazać: wystawić pomnik 
w mieyscu gdzie będą złożone zwłoki 
tego Xiążęcia, któremu Ludwik XIV z 
taką wspaniałomyślnością osładzat iego 
(Dzien. Rozp ) 


— Onegday, iako w dniu imienin J> KR. 


nieszczęścia. 


Wysokości Xięcia Bordeaux , ną cześć Jego 
W miey- 


rozbito 


dano małą ucztę w Saint - Cloud. 


scu nader przyiemnóm w Parku, 


"trzy namioty, w iednym był stół na 100 
osób nakryty, drugi przeznaczony na Bal, 


w trzecim zaś umieszczono ‘teatr w kió- 


rym Aktorowie Gymnazyum drammatyczne- 
go sztukę do okoliczności stósowna ode- 
grali. Wiele pomnieyszych namiotów w bli- 
skości tych trzech , dla usługi gości posta- 
wiono. (Cała familia Króleska w towarzy- 
stwie Infanta Don Miguel przytomna była 
tćy uroczystości, wyiąwszy samego Króla, 
który tym sposobem chciał uczcić pamiątkę 
przed dwoma dniami zmarłego Xięcia de 
la Chatre. Wieczor cały ogród wspaniale 
oświecono, a bal dlugo w nóc trwał. 


— Na posiedzeniu Izby deputowanych d. 
13. rozbierano drugi Artykuł budżetu Mi- 
nisterstwa Spraw Wewnętrzynych « dla Du- 
chowieństwa 25,650,000 fr. «  P. Chevalier- 
Lemore Żądał aby pozwolone gminom po- 
bieranie dodatku do podatków w kwocie 
200,000 fr., na reparacyą Kościołów i ple- 
baniy, podwyższonćm było. P. Cornet-Din- 
court mniemał, iż skarb. wydatku tego po- 
nosić nie može że Rady Departamentowe 
muszą się także do tego przykładać. P. Clau- 
sel de Coussergues przystał na to zdanie, 
mniemal iednakże iz 200,000 fr. iest za 
mało. Francya ma 35,000 Kościołów, z 
których przynaymnićy 30,000 nalezy do gmin 
wieyskich, a te w ciagu rcwolucyi do ro- 
znych użytków zaięte, po większćy części 
zupełnie są zruynowane. Anglia w tym ro- 
ku na naprawę 10,000 Kościolów przezna- 
czyła 500,000 funt. szter. — by i Francya 
za tym chwalebnym przykładem poszła, w 
połowie przynaymnićy do naprawy Kościo- 
łów przykładaiac się, tém słuszniey życzyć- 
by należało, gdy wszystkie dobra kościelne 
i klasztorne na skarb zaięto ; pochlebia so- 
bie przeto iż tak ważny punkt w nastę- 
pnym roku Rząd pod ścisleysza weźmie roz- 
wagę. Rzeczony wyżćy Artykuł 2. bez skró- 
cenia przyjęty został, również i 3ci obey- 
muiacy 575,000 dla wyznań niekatolickich 
dla których proiekt dodatku 10,000 fr. na 
naprawę Kościołów ewangelickich odrzu- 
cono, Czwarty Artykuł: „Pożyteczne in- 
stytuta i ogólne wsparcie '* wynosi 2,268,000 
fr— Hr. Alexy Noailles korzystał z tey oko- 
lieeności by zwrócić baczność Rządu na 
Szpital 300 ociemnialych (hospice des Quin- 
ze- vingis) od Ludwika 5. założony, który 
w rewolucyi znaczne utraciwszy dochody , 
teraz ma tylko 250,000 fr. i to na domach 
gry zasadzone, tak iż skoroby te zamknię- 
te zostały i nałożona na nie taxa upadla, 
rzeezony instytut upaśdźby niezawodnie mu- 
siał: rzekł dalóy mówca, w stmym Paryża 
iest 1800 ociemniałych, gdyby zaś dodano 
50,000 fr., wtedy 330o ociemniałych przy- 
iaćhy ieszcze można było do instytutu. — 
Proiektu iednak tego nie przyięła Ao ale 
za to utrzymał się inny proiekt Hr. Noail- 
les, a to, abycuposażenie tuteyszćy szkoly 
ociemniałych 60,000 fr. wynoszące, powięk- 
szyć 6o00 fr. Instytut gluchoniemych zy- 
skał a23,000 fr. uposażenia, a dla osadni= 
ków którzy z wyspy St Domingo wywę- 
drowałi 1 milion fr. wsparcia przeznaczo- 


7 


e 
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no. Na obadwa rzeczone wyżćy przedmio- 
ty, żądano dodatków lecz ich nie postano- 
wiono, a tak 4ty Artykuł 2,274,000 frank. 
przyięty został. i 
— Onegday Jzba deputowanych trudniła 
się dalszym rozbiorem Budżetn Ministerstwa 
spraw wewnętrznych. Artykuł 7 zaymuie 
summę 34,317,000 fr. na mosty , drogi bi- 
te, Kopalnie i 'Teiegrafy. Hr. Mostuejouls 
wynurzył życzenie aby Rząd na przyszłość 
budowanie dróg bitych (Chaussće ), i rznię- 
cie Kanałów na akcye puszczał. © P. Me- 
stadier uizymywał , Że kanały w iego De- 
partamencie ( w Dep. Creuse ) wielki uszczer- 
bek handlowi przynoszą , i Że koniecznie 
należałoby zakładaniem dróg dogodnych 
przywrócić równowagę między różnemi pro- 
wincyami : Budżet na mosty 1 drogi bite 
powinienby, według iego zdania , przynay= 
mniéy o 15 do 20 muiłionów powiększo- 
nym bydź, a przecież mic się w tym wzglę-- 
dzie nie robi, iak gdyby niepodobieństwem 
było z innych przedmiotów oszczędzić tę 
isummię. Artykuł cały przyjętym został. 


"WIADOMOŚCI LITE- 
?ACKIE. 


Porównanie Karamzyna i Narusze- 


O RE REA 


wicza przez Lelewela. 


(Obacz Ner 41. Monitora Warszaw.) 


e) Karamzyn i Naruszewicz co do ogól- 
r rg. 
nego dzieł ich płanu. 
Pisarze ci, tak różniący się pomiędzy so- 
,bą w wykładzie i opowiadaniu, bez watpie- 
1 e £ 
nia agadzaćby się nie powinni w ułożeniu 
.- 


| swych planów; nie z iednego bowiem sta- 
| nowiska spogladali na przedmioty równie 
,wyniosłe, atoli miar odmienne. 
Obszerneśrozwinięcie dziejów u obu pisa- 
rzy (1.) ułatwionćm bywa iedynie chronologi- 
czym pbrządkiem w umieszczeniu zdarzeń. 
Mimo to iednak, u Karamzyna i Narusze- 
wicza można znaydować mnóstwo ustępów 
W Karamzynie przecież więcćy daleko spo- 
strzega się tego rodzaju zboczeń , Narusze- 
wicz zaś bardzićy się trzyma chronologi- 
cznéy kolei, U pierwszego więcćy środków 
użytych ażeby stać się rozmaitym, drugi 


z wielu 


mocnićy strzeże iedności. Karamzyn całe- 
mu dziełu swoiemu usiłuie nadać 
stayny i błyszczący koloryt Monarchii, Na- 
rusżewicz, nie wykrywaiąc iawnie swych ce- 
lów , opowiada tylko, co się stało, W o- 
góle wykład dzieiów północy utrudza wiel- 
ce z tych powodów, że systematem po 
działa kraiów częstokroć zamatwany bywa. 


iedno- 


—— ZZ Z Z NN EZ 


Polska przecież historya łatwieysza w tym 
względzie od Rossyyskićy, gdyż lubo Xiáżę- 
ta polscy w następnych czasach rozrodzih 
się niezmiernie w Selasku i Kujawach, 
pomimo to przecież nigdy w „,Polszcze nie 
było takiego mnóstwa Władców w iednćy 
chwili iak w Rossyi; a nadto polscy Xia- 
żęta zawsze na iednych dzielnicach zosta- 
wali, do czego wie tak prędko doyśdź zdo- 
łano w Rossyi. W historyi tego Państwa 
wiele się przykłada do utworzenia zwią- 
zku i iedności przedmiotów interessowność, 
pochodząca z mnogości świetnych talen- 
tów i charakterów udzielnych Xiążat, ia- 
ko to: Włodzimierza Mononiacha, Andrze- 
ia, Mścisławów i innych}; a prócz tego cieć 
kawa mieyscowość i obyczaie mieszkańców 
zarysowane , więcćy ieszcze ścieśniaią ten 
węzeł i tę iedność. Pomieniene to środki 
dały sposobność Karamzynowi niektóre od- 
dzielne części swoiego' wy- 
dać w tak odznaczaiącym się i wielce do 
doskonałości zbliżonym: sposobie, a szcze- 
gólne obrazy w tćy ogólnćy massie dziejów 
nadzwyczaynym blaskiem iaśnieią. Wszel- 
iednym 
powiem 


dzieła 


kie te zarysy i widoki rozmaite 
powleczone kolorem, czyli że tak 
iednofarbną 6kryte zasłoną, za ićy pośre- 


(1.) U Naruszewicza daleko obszernieysze. Przy- 
pis Autora równie iak następne. 


Z ZOZ W O WZ WO W Z R A O NOE W WO E E 


dnictwem zbliżaią się do iedności i całkos ~: 
witości; tak więc i wtenczas gdy oddziel= 
nie czyny Xiążłąt przedstawia, jeśli te 050% 
hne cząstki uważa się łącznie, kształcą 0- 
ne historya Mocarstwa, którego sława lub 
uniżenie sprzężone nieiako z dziciami tych 
Xiążąt, i widoczne wszędzie usiłowania pis. 
sarza, ażeby okazał, iak po wielu niepo* 
myślnych wypadkach w woynie i polityce; 
z samey niezgody Xiużat powstało samo* 
władztwo wznoszące Rossya na wysoki sto* 
pień potęgi. Oto iest układ ogólny i cecha 
historyi Karamzyna. 

U Naruszewicza cała historya złożona ró- 
wnie z koleynego następstwa Xiażąt iednego 
W mo- 


cnych wyrazach maluie ón; iak Polska zwięk= 


po drugim i wyliczenia ich działań. 


szała się i wzinacniała przez zawoiowania 4 
waleczność swych Panuiacych, iak słabiała 
przez niezgody wewnętrzne, i znowu Się 
wznosiła połaczeniem w iedno rozerwanych 
części. 

Kto tylko iest w stanie trudy krytyczne 
pisarzy i duch poszukiwań historycznych 
oceniać przyzwoicie, ten przyznać musi + 


`~ 


że sama tylko miłość prawdy powodowała na* 

szymi Autorami, i przewodniczyła im W 

trudach przy wstapieniu w szranki historyl: 

Zawierzyć temu można, chociażby nie upe” 

wniali o tém sami. Lecz nie przestając f4 

obowiązku i chęciach historyka ażeby strzegł 
prawdy , krytyk nie mnićy powinien roż* 
ważać środki i sposoby użyte przez pisa* 
rzy dla doścignienia tego celu. Lubo dzie* 
iopisowie nasi okazuią niewatpliwą żądzę 
wynaydywania wszędzie samćy tylko rze* 
czywistości i przedstawiania onćy bez wsze* 
lakiey skazy, wszystko iednak od tego za” 
leży, z iakićy strony oni sami na co spo* 
gladali i iak to poymowali. Od wykładu 
przedmiotów , i od sposobu jakim czytel- 
nikowi okazane , zależy nasze o nich po* 
ięcie. 

. . 
cych, wtenczas tylko w czytaiącym głębokie 
uczyni wrażenie , gdy pierwszy usposobień 
swych na to użył, ażeby istotę rzeczy oílė 
krywać, wznosić i że tak powiem odoso* 
bniać przedmioty godne szczególnieyszego 
zastanowienia , ułatwiaiąc środki czytelni" 

kowi, by sam sprawdzał rzeczywistość, 0* 

eeniał iey dostoyność, kierunek , i napawał 

się rozwagą okoliczności iakićy poświęconiś 

Trudno znaleśdź pisarzy narodów różnychą 
którzyby tyle okazywali podobieństwa w sā- 
méy- nawet pómiędzy sobą dnienności" 

Chrześcianie , lubo nie iednego wyżnanias 

współczesni , 30 lat albowiem tylko pomię” 

dzy ich pracą stanowi przedział ; iednegó 

„Sac i chociaż nie iednóy oyezyzny i 

Jutryoci, mimo to Że obywatelami kraiów: 

w których odmienny kształt rządu. Narur 

szewicz przedsięwział pisać historya naro” 

dowa miłością oyczyzny i przywiązaniem 
do Monarchy swego powodowany iedynie» 

(2.) a chociaz w wydanych przez niego 10% 

mach nie doszedł ieszcze tego zakresu, W 

którym zgubna Arystokracya uniżała w Pol- 

szcze potęgę Królów, przy samćm atot 
pierwiastkowém jawieniu się onćy, powsta“ 
je silnie na'to nadużycie, w którém prze” 
widuie złe nastąpić maiące. (3.) Tak histo” 

rya Naruszewicza ma charakter narodowy * 

razem monarchiczny. Podobnież i history? 

Karamzyna okazuie w ogóle tenże saň 

charakter. at 

( Dokończenie w Dodatku. ) 

Penria y Sato NA! 0 NIE ARKANA | 
(2.) Dedykacya 11. tomu. > 
(3.) Przed zaczęciem czteroletniego seymu."" 

Polszcze (1788 - 1792). Naruszewicz wykrył . 

braz myśli swych w przypisie VII. tomu dzie” 

iów , własnie wtenczas wychodzącego f£ druk! 

Pragnąc ugruntowania Monarchicznćy wladzy 

w taki sposób mówi o tym przedmiocie, W 

fieraym swym liście, przynosząc Królowi ró 

wyżćy pomieniony. « Bogday te stany, noś 

z W.K.Mcią kraiem rządzą , pomniały na e” 

że ich naddziadowie wziąwszy -ma barki mę 

odięte Królom iedynowładziwo, włożyli z dy 
razem ciężar przekleństwa publicznego , aby $ 

się źle dzieje w wspólnych obradach i magt jedy 

turach , na Królów winy nie zwalaly, k TE 

ich władzę na siebie przywdziawszy > bezczyń” 
nemi ich prawie uczyniły. » 


Wyniosłość uczuć autora ożywiald* 


DODATEK 


Do Numeru 6r. MONITORA WARSZAWSKIEGO z dnia 31 Lipca 1824. 


— 


Porównania Karamzyua i Naruszewicza. 


` (Dokończenie.) 


f) Stopień bezstronności i prawdy obu pi- 

sarzy, 

Pomimo to, Że Naruszewiczem kierowało, 
wszędzie zamiłowanie prawdy i bezstron- 
ność, nie trudno w nim dostrzedz silnych 
nader podniet w tém: Że pewien był po- 
Wszechnego zaufania w rzetelności swego 
dzieła, Widoczna jest rzecza , jak on u-* 
siłnie wznosić narodowe tryumfy, z iak wy- 
górowanćm przeięciem wskazuie nam owe 
slupy Żelazne , stanowiące granice aż do 
nurtów Elby i Dniepru. Wszędzie wpada 
W oczy zapał, z iakim on wyobraża staro- 
Żytna wielkość narodu: nachylaiacego się do 
Utrocenia onćy; z iakićm upodobaniem roz- 
rzuca kwiaty, by uwieńczył sławą przewo- 
dniczących swym rodakom. Nieprzyiemnie 
Wszakże dostrzega się, iż czasem Narusże- 
wicz nie dość miarkował wyrazy mnićy wła- 
ściwe dostojeństwu historyi, gdy na Ros- 
Jan i Niemców powstawał ; a ieśli go czóm 
W téy mierze usprawiedliwić można, to tém 
iedynie , Że takimże kształtem gromi u- 
<hybienia oyczyste w religiynych lub cy- 
Wilnych dziełach. Z równą bezstronnościa 
Przeciwko nieprzyiacielskim krzyżakom , iak 
| przeciw dworowi Rzymskiemu głos swóy 
Wznosi. Chociaż surowy dostrzegacz uyrzy 
t w. Naruszewicza historyj pewien wpływ 

ucha przemagaiącego w tenczas, kiedy on 
Zaymował się ta pracą, prawda atoli jaśnie- 
ie wszędzie, może nie zawsze z właściwym 
sobie blaskiem , lecz to przypisać należy 
a zupełnemu raczéy poznaniu onćy, a- 
Mżeli uczuciom iego lub umysłowi; iak o 
tem się mówiło przy  roztrząsaniu kryty- 
nego umysłu tego pisarza, Naruszewicz 
sam rozpędzać musiał pomrokę kryiącą na- 
rodowe dzieie, zaćmiony niekiedy rażąca 
tasnością prawdy z długotrwałćy ciemnicy 
Wydobytóy , nie mógł od razu przemodz 
awnéy słabości wzroku swoiego, Tak tru- 
Ni W ogóle poznawać rzeczywistość, że 

M nie może polegać smiało, ażeby ią w 
tałóy zupełności obiął, a tém bardzićy , 
tehy tę zdolność posiadał oceniać dosta- 

Cenie‘ poszukiwania innych pisarzy, 
się "3 atak jest człowieka, chwiać 
mai tak powiem aaay dwiema ostate- 
t Eas to eg h złu => to pociaga- 
Poi. sobie. Nigdy się może do tego sto- 
mydnie. zę piersi by prawdę KANU u- 
M en EA równie pochłubić się 
wo: , saby zawsze okazywał ia w 

item swietle. Bez watpienia, każ. 
rw AR Sde esia silny pociag 
Bos bie ER sę ow y Mer w szlachetnym 
Ma a p = iege rozognić zdolne ; sa- 
kai uk lyśl albowiem, że on wyższą ia- 
eczy e do odkrycia Istot} 

Basaj X dla niego łódką pociechą 
niepewność; ALEAK A środkiem w 

A EA a E 
w Śmiertelne o wfówiała sk Ga: 
a podsycając ta nad: mo p wów 
lti obinct go ta nadzieią » że on z 

i T7 POPOROW który słabo- 
O na ciwe ma pokós 

nadziej do „Azieiopisów zawiedzionych 
Wyrzękło * pięcia tego celu, możeby się 
| a y PT gdyby nie znaydowa- 

TA samćy wielkości przedsięwzię- 
Znany Schroek w kilkudziesiąt 
Iny historyi , całéy usilności 
y Się bezstronnym okazać, žali 


się iednak i słusznie bardzo, Że wyrokowania 
iego bezwzględne, od publiczności ze skargą i 
niechęcią przyięte. (4.) Protestanci zaża= 
leni byli, Że nie powstawał Śchroek na to, 
e6 oni nazywaią przesądem Katolików, a 
Katolicy obrażali się pochwała tego, co 
twierdzili bydź nowością i błędem Protes- 
tantów. Drugi pisarz znakomity, Ancillon, 
(5.) ieszcze 'wyraźnićy tlómaczy się wzglę- 
dem bezstronności, i iak powiedziano w 
przypisie, mniema Że Historykowi nalezy 
być wyższym od natury ludzkićy lub pro- 
sta machiną, ażeby Żadne uczucie nad nim 
Huim chciał się po- 
sunw za granice naznaczone ludziom, mi: 


nie wywierało mocy. 


mo to iednak znayduie go ozięblym Ka- 
ramzyn. Daymy to,że Huim celu swoie- 
go mógłby doścignąć, i w tenczas jeszcze 
pierwszą dla niego: zawadą byłyby słowa 
same; gdyż w wykładzie ludzkich działań 
używać musimy ięzyka ludzi pelnego wyrażeń, 
które zawsze mnićy lub więcćy cieniować bę- 
dą obraz myśli Autora. Opisuiąc nieograni- 
czoną moc Tudorów i Sztuartów , brak od- 
wagi w osobach które ich otaczały , niero- 
stropne szumnego Parlamentu  postępowa- 
nie, srogi fanatyzm za panowania Królo- 
wóy Maryi, zdzierstwa Kalwinistów , błędy 
i Sztuartów i narodu , w żadnćm 2 tych 
zdarzeń Huim nie dopiął tego, ażeby czy- 
telnika nie tyle iak on ziņmnéy krwi i o- 
boiętnego umysłu zaspokoił. Świeccy i du- 
chowni , Republikanizmu i Monarchii stron- 
nicy, ludzie nabożni „ politycy i dworacy 
przeciwko *Huimowi powstali, skarżąc się , 
że iego dzieło zgubnóm iest dla -narodo- 


wego ducha, szkodliwóm dla Religii, i o- 


ziębłość sprawuje -w ludziach do polity- 
cznego ich bytu. Republikauie ile się zda- 
ie, więcćy nad innych mieli przyczyn na- 
rzekać na Huima z powogdu iego. opisania 
rządu Sztuartów , iak gdyby powiada Wach- 


(4.) Tom XXXV. histeryi Kościelnćy Schroeka, 
tam on nag. stronnicy powiada: Byl czas, żem 
nie poczytywał trudnem, zachować umiarkowa- 
nie bezstronne nieiako w sądzeniu o rzeczach , 
lecz doświadczenie inaczćy mnie przekonało. Nad 
wszystkie inne rodzaie Historyi , bez wątpienia 
trudnićy iest, a może nie podobna prawie , do- 
ścignąć zupełnćy bezstronności w bhistoryi Ko- 
ścielnćy it. d. 


(5.) Ancillon w dziele swém : 7ableau des revo- 
lutions de V Europe T. 1. str. 30. 31. okazuie 
bardzićy szczegółowo niepodobieństwo bezstron. 
ności. « Jeśli bezstronność zależy na nieczuło- 
ści zupelnćy, w ogołoceniu się z wszelkich prze- 
sądów , sklonności, przyznawania czemu pier- 
wszeństwa i iakichkolwiek poruszeń duszy ; ie- 
śli zależy na téy sztuce, ażeby wzbronić wpły- 
wu serca na sąd o rzeczach , i na téy umieię= 
o dziełach lndzkich 
bez wszelkiego w nich udziału, w takim wzglę: 


tności, by czynić wyroki 


dzie nigdy ieszcze nie było bezstronnego His- 
toryka.. Nalezaloby poczytywać go, nie- cznią. 
cym ni irwogi , ni nadziei , bez wszelakićy chę- 
ci, upodobania w pięknóm , cenienia tego co 
iest sprawiedliwóm , bez wzgardy nakoniec dla 
złego. « 

« Wtenczas chyba móglby się wyrzeć wszel 
kich tych wzruszeń, gdyby przed nim ukryte 
były stósunki wszystkie i przedmioty ścisle po- 
łączone z iegò wlasnóm i bliźnich iego powo- 
dzeniem ; gdyby równie byl niedostępny wpływ 
wyobrażeń, przedmiotów i ludzi na umysł ie- 
go i serce; słowem Historyk musiałby nie czło- 
wiekiem być , lecz ciala pozbawionym duchem, 
lub prostą machiną sądzenia , automatem rożu- 
mnym. Pierwsze z tych przeobrażeń iest nie. 
podobném , drugiego i sam nikt nie zapragnie. « 


ler (6.) niektóre przedmioty nietrafnie wy* 
obrażone, usprawiedliwienie działań Kró- 
lów , pobłażanie dla ich słabości i omyłek, 
i dworska układność dla Panuiących , mo- 
gly nadwątlać postanowienia narodowe, alə 
bo poczytywać się zgubnym zamiarem znisz- 
czenia praw obywatelskich. Zniknęła iuż 
niechęć ka Huimowi, zostało tylkó poszu- 
kiwać przyczyn , tóy iego równości umysłu. 
Dostrzega każdy oziębłość i spokoyność Hi- 
storyka angielskiego , lecz nie zawsze zgo- 
Każdy al- 


dzi się z iego. bezstronnością. 
uczuć 


bowiem ocenia wypadki podług 
własnych. A tak ieśli nie można być zu= 
pełnie bezstronnym w dziele historycznóm , 
próżnem będzie usiłowaniem wyszukiwać 
i oceniać ten przymiot, a zatćm korzystnićy 
daleko wyśledzać duch dziela i obraz my- 
śli pisarza, za któremi iak gdyby za „jaką 
zasłoną przezroczystą okazuie się prawda. 
Takim sposobem ieśli istota rzeczy nie wy= 
awia się na pierwszy rzut oka w piśmie 
iakićm , nie należy mniemać, iak gdyby 
iéy zupełnie tam nie było, Gzęstokroć u= 
krywa się ona tylko pod powłoką, którey 
pisarz podług woli swéy nadaie kształt i 
farbę; przez to pokrycie spogląda czytelnik 
na przedmioty, iak gdyby przez szkło kos 
lorowe. Prawda nadobna zawsze, lecz ko- 
loryt ićy wyciskiem nieiako uczuć pisarza, 
od którego zależy przedstawiać ią czytelni= 
kom w uymuiącćy postaci. 

Rossyyski Hystoryograf nie przykładał 
wcale starania, ażeby się okazał obojętnym 
zupełnie, a tak wystawiał istotę rzeczy nie 


obnażoną że tak powiem , lecz stroyną. Nie ' 


podpada wątpliwości, Że prawda w moral- 
nym względzie podoba się czytełnikowi wia- 
kiey bądź postaci, lecz z innych miar ros 
zmaite wrażenia sprawi, stósownie do nadas 
nego sobie kształtu i kolorytu. Tego kształtu 
zewnętrznego nie poczytamy skażaniem praw= 
dy, nader często bowiem się zdarza, Że 
pamimo świetna barwę pokrywy, iawi się 
ona w całćy swćy mocy. Prawda przybiera 
postać zewnętrzną , istota rzeczy modyfiko= 
waną bywa niekiedy u bezstronnych nawet 
pisarzy z następuiących: przyczyn: 

1. Przez nadanie przeszłości charakteru 
ninieyszych czasów. 

2, Kiedy pisarz uniesiony czuciem naro- 
dowości. 

3. W skutek przywiązania do swéy wiary, 

4. Gdy zaięty mniemaniami polityczne- 
mi. 

Jakim sposobem ubliża się prawdzie i 
iak się dotyka istota rzeczy dla wyż wyra= 
Żonych powodów, sądzi zwykle czytelnik 
podług własnych uczuć. Krytyk powinien 
także obiawić swe mniemanie; roztrząśniy= 
my więc te cztery okoliczności tak zwye 
czayny wpływ maiące na prawdę, z za» 
stósowaniem do maszych pisarzy Słowiań= 
skich. 

g. Roztrząsanie wpływu iäki miały na Hi» 
storya Państwa Mosspyskiego 1. nadat 
nie upłynionym czasom charakteru ni 
nięysżego wieku, 2. uczucie narodowo* 
sti, 3. przywiązanie do' Religii, Ą. polity- 
czne mniemania. 

Nadanie upłynionym czasom charakteru 
ninieyszego wieku, wedle mego zdania, nie 
zbyt często uymuie prawdzie w Historyi 
Karamzyna. Sposirzegać się daie w tencżas 
tylko, gdy Historyograf siara się „odgadye 
wać uczucia i wewnętrzie  pobydki osób 


(6.) Wachlers Geschichte der historischen Fone 
sehungen, und Kunst- Tog, p: 793, 0 


historycznych , by wypadki obiaśnił. Mo- 
Żemy tu z pewnością wyrzec, Że wszyscy 
niema! pisarze nawykli starożytnym wiekom 
nadawać farby i koloryt swoich czasów. Ce- 
luiący nawet Historycy nie zdołali tego u- 
niknąć, więcćy zaś nad innych popadfi 
w to ci pisarze, którzy starali się iaśnieć 
pięknością wykładu i opowiadania.  Zimni 
krytycy wielce się na to Żałą, bojąc się a- 
zeby prawda na podobieństwo Liwinsza w 
błyszczące wyrazy przyswoiona, nie waciła 
swych przyrodzonych wdzięków.  Szlecer 
znakomity nie lubił w Historyi owych u- 
niesień tkliwości i obrazów malarskich. (7) 
Powinniśmy wszakże uważać, że przy wszel- 
kich usposobieniach krytycznych Szlecera , 
ton iego i sposób wykładu nie 
czny całkićm, i zawsze okazuie więcćy 
skłonności znieważać raczéy dostoyność 
historyczną, aniżeli oddawać ićy pochwałę 
należną. Podług naszego zdania, Historyk 
obowiązany przejąć się duchem starożytno- 
ści, lecz powinien upłynione -iuż dawno 
czyny ięzykiem i w kształcie ninieyszym wy- 
dać: to iedna z głównićyszych, a razem 
trudnieyszych powinności autora. Co się 
Karamzyna tyczy, każdy czytelnik bezstron- 


history- 


ny zgodzi się ze mną, że on z tćy miary 


zasluguie na pochwałę, czytaiąc bowiem 
iego historyą, mimowolnie przenosimy się 
w upłynione wieki, i że tak powiem od- 
dychamy powietrzem starożytności. 


a. Uczucie narodowości, iakeśmy, powie- 


dzieli wyżćy,. panuiącóm iest w Karamzy- 


nie: ono to blask nadaie całemu dziełu. Nie 
mniemam , ażeby to uczucie miało iakąś 


przewagę przy poszukiwapiu i wyiaśnianiu 


prawdy. Serce iego przepełnione wyższóm 
uniesieniem narodowości, ale warok iego 


przenikliwy i badawczy nie chce przecho- 


dzić po zą granice, od których zaczyna się 


panowanie samochwalstwa i pychy. 


poświęca rzeczywistości, i odrzuca to dzie- 


ło bobatyrskie iako być nie mogące ('T. II. 
R. 2. stro, 85.) Wyliczaiąc trzykrotny po- 


chod do Moskwy Olgerda , Karamzyn przy- 
tacza dziwaczną baykę Stryykowskiego o tym 
przedmiacie, i o przebywaniu tego Xiążę- 
cia w Moskwie: kończy uwagą, że. stósu- 
iąc czas i okoliczności, to iest niepodo- 


bieństwem. ( T. r. R. 1. str. 34.) Narusze- 


wicz odrzucił zupełnie tę powieść , a na- 
wet nie wspomnfał omióy. (10) 

Może przywiązanie do oyczystych rzeczy 
skłoniło niekiedy Karamzyna do cenienia 
Jekce postronnych. Zygmunt Król Polski 
( nazwany starym ) niesłuszne otrzymuie na- 


(7) Przykładów mnóstwo znaleśdź można w ie- 
«go Nestorze. Szlecera Nestor 1. R. s. III. z te- 
go półwiersza: »Igor ożenił się z Olgąa two- 
rzy on 65 wierszy. W drugićm mieyscu (w R, 
3 s. 63 - 64) Szłecer ironii nawet używa, aże. 


by wyśmiać Nestora. » Miła i tkliwie niemal się 


czyta, jak żywo. . 
tylko maluie, lecz moralizuie i zaglębia się w 
politykę.» Szczególna rzecz, że Szlecer chcial 
ażęby starożytny Nestor do iego smaku i przy- 
widzeń trafiał, Zywość wyrażenia, pęzel ma- 
larski , moralny i polityczny charakter, oto są 
konieczne dobrega pisarza przymioty. Pewną 
iest rzeczą „żę ų lichego wszelkie środki nieod- 
bicie potrzebne nawet, do miecza podobne, któ. 
rym zamiast ochrony, prawdy, cios ićy zadaie. 


( 10) Dobrze uczynił Naruszewicz, że nie u- 
mieścił téy bayki w swćy Historyi , lecz że nie 
wspomnial calkiem o nićy, to, iak mnie się 
zdaie, bylo sknikiem niebaczności ; w ogóle 
bowiem całe panowanie Olgierda slabo i niedo- 
IE zakreślane , a VI i VII tom Historyi 
ego pelne uchybień , których nie dostrzegam 
w poprzednich doty. : 


Bez- 
stronnie rozirząsa on powieść o zniszcze- 
niu Sihtuna przez Rossyan , a pomimo to, 
Że Historycy Szwedzcy nawet wspominają 
o tém zdarzeniu, Karamzyn blask chwały 


.« przedstawia . . maluie i nie 


"RET go 


gany; których ani od współżyiących, ani 
od potomków nie zasłużył. 
Rossyi poczytuiąc , Historyograf umieścił 


Litwę częścią 


w.swćm dziele, całą prawie ićy Historya ; 
lecz że Litwa sama przez się i przez poła- 
czenie z Polską stanowiłą oddzielne pań- 
stwo, Epoka ówczesnych ićy wypadków 
nosi na sobie piętno mnieyszćy. życzliwo- 
ści autora. Prawda że szanowny History- 
ograf sam uprzedził o ożywiaiacych go na- 
rodowości uczuciach, i dał powód, aże- 
byśmy poczytywali niektóre mieysca w ie- 
go Hisioryi, nie dość swobodnie zakreślo= 
ne iego piórem i myślą ,, iako doznaiące 
tego wpływu. Tak za nayszlachetnieysze 
przymioty duszy historyk do odpowiedzi 
pociagany bywa, przed sąd krytyki suro- 
wóy. Leca mnie się zdaie, że w podo- 
bnych okolicznościach następować powinno 
wzaiemne przebaczenie, i niestósowności 
które się wsliznąć mogły, niepamięć. * 

3. Przywiązanie do wiary przodków wy- 
krywa się w Karamzynie z równą siłą. Gdy- 
by on był podobnie iak Schroek, oboiętnym 
względem wszelkich wypadków tyczących 
się Religii. doznałby takich samych wy- 
rzutów, iakeśmy uczynili pawyżey. Przy- 
iemnie dlą nas widzieć w Historyi Karam- 
zyna zachwycenie iego, przy opisywaniu 
tolerancyi w Nowogrodzie, Smoleńsku i in- 
nych starożytnych Rossyi miastach, gdzie 
kupcy niemieccy mieli zawsze Świątynie 
swoie i odprawiali swobodnie obrządki wła- 
sne. Wspomnieliśmy wyżey, że dzieiopisowi 
wtym względzie nie można hydź bezstron 
nym, i.wszyscy bez wyłączenia pisarze, 
a nawet i starożytni, mnićy więcćy, pocią- 
gani byli przemagalacemi u nich religiyne- 
mi zdaniami. 

4. Karamzyn wyłuszczaiąc dzieje Rossyi 
od pierwszych władców a plemienia Rury- 
ka, poczytuie, Że pomimo rozdrobnienie 
władzy i mnogie zmiany losu przez Ros- 
syą doznane, główna zasada rządowniciwa, 
ao istniała zawsze, mienia- 
iae się tylko , i rozwiiaiac, że tak powiem, 
pod rozmaitemi względami. To vel główny 
do którego pospiesza z dowodami, a cho- 
ciaż nie mówi otwarcie o swym zamiarze, 
samowolnie iednak pociaga Czytelnika do 
takiego wnioskowania, przedstawiaiąc wy- 
padko wszelkie pod iednym ogólnym kolo- 
rytem, Niestałość, słabość Nowogrodzia- 
nów iinnych miast niepodległych , zamie- 
szania narodowe, intrygi możnieyszych o- 
bywatelr, stanowią uderżaiąca sprzeczność 
4 świetnym obrazem Monarchicznego samo- 
władnego panowania, w którćm Karamzyn 
słusznie upatruie potęgę Państwa, wypły- 
waiące z tąd zwycięziwa, wrošt kraiu, 
bespieczeństwo mieszkańców, pokóy 1 zgo- 
dẹ, bogactwa narodowe i oycowską pie- 
czołowitość władzców o losy poddanych. 
Słowem Karamzyn iaśnieiącemii farbami wy- 
obraził dobro wypływaiące -dla kraiu, od 
Monarchy maiąceżo na względzie ten cel 
wysoki, lecz okazuiąc wzory wielkości, 
przedstawia razęm slabość i pomyłki, ia- 
kich unikać należy panującym, 1 złe z tąd 
wynikasące.  Waizeruuki przeż historyograta 
kreślone, głębokie są dla umysłu, me bo- 
lesne dla serca. Tuliwy na cierpiema Ka» 
ramzyn 4 Cierpiącynu ubolewa razem, znay- 
duiąc w hustoryi niesprawiedliwość , naru- 
szenie praw | 
wszelkićy gwałtowności, powstaie przeciw 
tyranom iz uciśnionymi stęka. -Tych uczuć 
rozlicznych pie godzi się nazywać sprze- 
cznością; konieczny to poszukiwania pra- 
wady, skutek, Wszędzie okazuie Karamzyn 
wzgląd powinny dla ludzkości, wszędzie 
wyiaśpia myśli swe w tey mierze otwarcie 
i zrozumiale. Co się wymyka niekiedy przed 
bystrym wyrokiem historyka, to się czułością 


1 wiarołomstwo. Nie cierpi 


Gływia; tak zwykle bywa gdy historyczne dzie? 
ło tworzymy, że iedna władza nmysłowA 
zastępuie drugą w miarę siły swéy i działal 
ności. Tym sposobem odgaduiemy taiemni* 
cę niektórych niestósowności i obraźliwych 
wyrażeń napotykanych w tćy historyi. Z tey 
przyczyny według wszelkiego podobieństwa 
wypływa, Że początki Rossyyskiego i Pol- 
skiego państwa nie tak wyobrażone i nie 
tyle do prawdy zhliżone , iakby się nam 
zdawało. Z tych powodów zapewne, cala 
historya od Włodzimierza W: aż do nayścia 
Mogołów nie tak iest przedstawiona , ażeby 
w wielu mieyscach nieprzychodziło nam 7a- 
dać większego uzupełnienia. Lecz i to bydź 
może, Że ta niedokładność ztąd pochodzi, 
że przedmioty niektóre przez dawnieyszych 
dzieiopi$ów nie dość wbiaśnione i wyśle- 
dzone; zapewne 1 wiele innych przyczyn 
mogło mieć wpływ silny na to nieuzupeł- 
nienie: 

Kończąc te ogólne spostrzeżenia nad hi- 
storya Rossyyskiego Państwa , vsprawiedlie 
wić się powinienem przed tymi, którzy po- 
czytaią one za nadto obszernemi , chociaż 
ia mniemam, Że rozpatrniac podobne dzie* 
ło nie można bydź dość obszernym. Szczę* 
śliwym się nazwę , ieśli powiedzą Żem był 
zdolny pochwycić niektóre przynaymnićy 
zarysy tak znakomitego utworu. Zgodne 
z prawdą poszukiwanie w nim i świetniey* 
szych mieysc i cieniów , nie bez trudności 
było. Spodziewam się pobłażania uczonéy 
puhliczności Rossyyskićy, polegam na wy- 
sokićm ukształceniu szanownego Historyo* 
grafa, Że mnie przebaczyć zechcą wspa” 
niałomyślnie, ieżeli w roztrząsaniu tém po- 
wiedzieć mógłem cokolwiekbądź niewłaż 
ściwie, i przypiszą to raczćy niebaczności 
mcy, anizeli złemu zamiarowi. Mniemaleńy 
że przy rozwadze tak ważnego dzieła, òd- 
dzielne i cząstkowe spostrzeżenia , wskaza= 
nie omyłek i tém podobne, następować po- 
winny po ogólnych uwagach. 
ŚŚ 

ROZMAITOSCI 

— Od różnych rządów wychodzą rozpo* 
rzadzenia z powodu dostrzeżenia w niektó* 
rych okolicach wścieklizny psów, Tak np. 
w Gotha wyszedł rozkaz , ażeby do dnia 
15 Września r.b. wszystkie psy w domu 
trzymano, wyiąwszy, gdy ie właściciele 
anayduiąc się za domem, prży sobie maią i 
niepuszczaią na stronę. Także psy używane 
pod czas nocy do strzeżenia tylko wéwnatrā 
domu mogą samopas chodzić; rzeźnicy 
wińni swe psy na postrorkach wodzić, Nad- 
to powinien każdy psom swoim dostar- 
czać zawsze czystćy wody, a podeyrza* 
ne spiesznie chować lub. zabiiać, Czytać 
można w pismach publicznych o wielu nie* 
szczęśliwych przypadkach, i wiele pokasa” 
nych nieszczęśliwych ludzi 


zostaię w oba” 
wie, rychło się wścieklizna u nich pokaże: 
Doktor Fiszer radzi, ażeby pokąsany od 
psa wścieklego, niemogąc natychmiast zna* 
lekarza wymył ranę 
wodą, a gdyby i tćy niemiał na doręczu; 
moczem. Kto tabakę zażywa, niechay nią 
późnićy ranę posypie, tak zabezpieczony 
spokoynie i wolnym krokiem idzie tamy 
gdzie dostać można chirurga lub przynay* 
mnićy soli i wody, ażeby ranę pilnie ostrą 
wodą w soli rozpuszczoną wymyć, Potćm 
zufnością polegać może na pamocy lekat- 
skićy. (G. Pozn.) 

— Na brzegach Tcheking chińskiey pro% 
wineyi , znayduie się podostazkiem ryb Po” 
dobnych do stockfiszu, które posolone pex 
dzą się surowo. Wybieraią się ryby z sie£ł 
i kładą się pomiędzy warstwy soli wap": 
dmiéy części okrętu, a tak zachowsąg lg" 
waią, pomimo naywiększych upałów» e 
nayodlegleyszych prowincyy zawożone. 


leźć niezwłocznie ` 


